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Pokój ludziom dobrej woli 
j ludziom dobrej woli 
Wokół święta dzisiejszego, święta Bożego .Narodzenia, 
osnuta jest jedna z najpiękniejszych legend ludzkości. Legenda 
ta mówi o narodzinach Boga-Człowieka, zwiastujących dla 
świata nową erę szczęścia i pokoju. RĘ 
Legenda ta nabiera nowych blasków dziś, gdy święta Boże- 
go Narodzenia obchodzimy po sześciu latach po raz pierwszy 
w pokoju, po sześciu latach najstraszliwszej wojny. Po raz 
pierwszy od roku 1938 wolno nam odetchnąć atmosferą świę- 
ta, nieprzesyconą jadem sirachu i zbrodni. Po sraszliwym ka- 
takliźmie świat z wolna i z wysiłkiem dźwiga się z upadku, 
pragnie odzyskać równowagę, szczęście i dobrobyt. 
Pokonanie hitleryzmu wybawiło ludzkość przed najstra- 
szliwszą katastrofą, jaka jej groziła na przestrzeni historii. 
Zwycięstwo to okupione zostało dziesiątkami milionów ofiar 
ludzkich, olbrzymim zniszczeniem materialnym i moralnym. 
Z pustyni tego zniszczenia, dźwigamy się dopiero, wznosząc 
zręby nowego życia, opartego na nowych, lepszych zasadach 
współżycia ludzi, państw i narodów. Potężny wysiłek społe- 
czeńsiw kieruje się na usunięcie z życia naszego wszystkiego, 
co jest krzywdą i niesprawiedliwością, wszystkiego, co jest 
zbrodnią człowieka wobec człowieka, narodu wobec narodu. 
Wezwanie o pokój dla wszystkich ludzi dobrej woli jest 
najbardziej nowoczesnym programem społecznym i politycz- 
nym, którym ludzie kierować się winni przy urządzaniu świata 
na nowo. Zła wola i zbrodniczy zamiar spowodowały wylanie 
morza krwi i bezmiar krzywd. Dziś potrzebna jest dobra wola 
i wzajemne zaufanie, aby w stosunkach między narodami raz 
na zawsze wykluczyć pożogę wojny, która powtórzona. raz 
jeszcze spowodować by mogła całkowitą zagładę ludzkości. 
Rozwój środków technicznych oddaje człowiekowi do rę- 
ki olbrzymie, nieograniczone niemal możliwości. Tym samym 
stajemy. przed najcięższym egzaminem, kóry ma dowieść, iż 
. siejęóka do żorganizowania stosunków na zasadach innych 
niż zbrodnia i walka. To jest zagadnienie centralne stosunków 
międzynarodowych, które dzisiaj staje się jasne i wyraźne bar- 
dziej niż kiedykolwiek. SF 
Tak samo i w stosunkach wewnątrz poszczególnych spo- 
łeczeńsiw: obserwujemy tam wzrost głodu sprawiedliwości 
społecznej, nieodparte -żądanie ustalenia nowych zasad orga- 


` mizacji wewnętrznej pańsiw, która-by zniosła wyzysk pracy 


ludzkiej, obróciła produkcję na potrzeby ogółu i przęprowa- 
dziła zasadę bezwzględnej wolności, I tu jak í w stosunkach 
międzynarodowych wezwanie, o dobrą wolę, która. jest nie- 
uniknionym warunkiem realizacji tego programu, staje się pod- 
stawą zasadniczą, wyjściową każdego działania. i 

Złe moce zostały w wojnie minionej pokonane. Nie ozna- 
cza to jednak, by nie chciały one innymi sposobami ponownie 
zawładnąć światem. Dlatego też pokój istnieje tylko dla ludzi 
dobrej woli. Ci, którzy tej dobrej woli nie posiadają, muszą być 
zwalczani w imię przyszłości świata. To, co'trwa dzisiaj, to 
jest dalsza, nieustępliwa wojna ze złą wolą, pragnącą się wci- 
snąć we wszelkie przejawy naszego życia spaczyć je i zatruć. 

Dlatego też nie wolno nam ani na chwilę uśpić czujności, 
nie wolno nam nawet w dniu tych pierwszych świąt pokoju 
zapomnieć o wrogich siłach, które by raz jeszcze chciały ten 
nasz ciężko zdobyty pokój zniszczyć, 

Kraj nasz najciężej w wojnie doświadczony obchodzić bę: 
dzie święta dzisiejsze z pełną powagą i zrozumieniem chwili 
historycznej. Obok radości odpoczynku, radości spokoju, ży- 
wa i obecna będzie wśród nas pamięć o tych. których zabra- 
kło, którzy życie swe położyli na połach bitew, w więzieniach 
i obozach koncentracyjnych w walce o Polskę wolną i niepo- 
dległą. Nie są to więc święta beztroskie Zaraz po nich czeka 
nas dzień powszedni. wytrwały, nieustępliwy w pracy, w wy- 
siłku naszej całej dobrej woli dla budowy lepszego świata. 
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Gios Polski zdecydowa? 

o siedzibie Organizacji Zjednoczonych Narodòw 
Wywiad z vicemin. Modzelewskim 


WARSZAWA. (PAP) Wicemini- 
ster Spraw Zagranicznych Mo- 
dzelewski niezależnie od rozmów, które 
przeprowadził ostatnio z Bevinem, o czym 
doniosła prasa światowa», odbył również 
szereg_posiedzeń w Foreign Office z jego 
zastępcami i szereg konferencji w bry- 
tyjskim Ministerstwie Skarbu. 

Bezpośrednio po powrocie do Warsza- 


wy Minister Zygmunt Modzelewski, któ- 


ry przewodniczył Komisji Bezpieczeń- 
stwa organizacji Narodów  Z.jednocze- 
nych, przyjął korespondenta  dyploma* 
tycznego PAP, któremu udzielił wy- 
wiadu prasowego. 


— JAKIE ZNACZENIE MOŻE 


|POSIADAĆ DLA NAS ORGANI- 


ZACJA NARODÓW  ZJEDNO- 
CZONYCH? 

‘` — Wystawiona na ciągłe niebezpie- 
czeństwo agresji niemieckiej, wyniszczona 
wojną, 6-cioletnią okupacją niemiecką, 
Polska jest naturalnym sojusznikiem do- 
brze funkcjonującej organizacji Narodów 
Zjednoczonych, mogącej 7agwarantować 
pokój i możność rozwoju każdemu kra- 
jowi. Dla Polski, bodaj, że jak dla żad- 
nego innego kraju, sprawa  niepodzie|- 
ności pokoju jest koniecznością. To też 
niezależnie od swych życzeń sprowadzona 
do roli obserwatora, już w okresie kon- 
ferencji w San Francisco polska opinia 
publiczna śledziła z dużą radością postę- 
py w zakładaniu podwalin pod organi- 
zację Narodów Zjednoczonych, łącząc 
z nią swoje nadzieje na lepiej urządzony 
świat. 

Obecnie, gdy delegacja polska bierze 
czynny udział w pracy komisji przygoto- 
wawczej, zainteresowanie w Polsce losa- 
mi organizacji Narodów Zjednoczonych 
wzmogło się jeszcze bardziej i niewątpli- 


| wie będzie jeszcze nadal wzrastało. 


— CZEGO CHCEMY OD PO- 
WSTAJĄCEJ ORGANIZACJI NA- 
RODÓW ZJEDNOCZONYCH? 

ak Chcemy sprawnego i _ sprawiedli- 
wego działania, zapobiegającego możli- 
wym sporom i zaognieniom stosunków 
międzynarodowych. Chcemy zgodnego 
współżycia wszystkich narodów miłują- 
cych pokój, a przede wszystkim harmo- 
nijnego. działania wielkich mócarstw — 
podstawy pokoju światowego. Chcemy 
poszanowania praw narodów do wol- 
ności, a więc i naszych praw. Rozumie- 
my, że współżycie i współpraca narodów 
wymagają szczerej wymiany zdań, która 
przy stosowaniu zasad sprawiedliwości, 
zgodnych z duchem czasu. może wiele 


Robołnicy nie dopuszcza 


- by reakcja siaża ferment wśród mžodzieży 


% 


| ŁÓDŹ. Prowokacyjne ekscesy, ja- 
kich dopuściły się reakcyjne grupy 
łódzkiej młodzieży akademickiej w 
związku z zamordowaniem siudent- 
ki, $. p. Marii Tyrankiewicz, wzbudzi 
occie całej klasy robotniczej. 
W wielu fabrykach i instytucjach u- 
piocann Bebliczzej w Łodzi (za- 
ady włókiennicze Biedermanna, Bu 
hle, Etingona, L K. Poznański, Wi- 
dzewska Manufaktura, Horak, Al: 
bert Rousseau, Leonard Steiger, Stei 
“ner, Eisert, Geyer, Ramisch, Łódzka 
Fabryka Nici, Kamiński, Zakłady. 
Przemysłu Gumowego „Gentleman“, 
- Pierwsza Łódzka wykończarnia i far 
'biarnia w Rudzie Pabianickiej, Od- 
- lewnia Żelaza John, remiza tramwa- |, 
jowa, L. M. E. K. D.) odbyły się wiel 
kie, częsło kilka 
ih k WZ Ci | 


tysięcy ludzi liczą- y 


ce wiece, na których zebrani z obu- 
rżeniem pięlnowali ONR-owskich i 
NSZ-owskich prowokatorów, 
Robotnicy i pracownicy jednego z 
największych zakładów  włókiepni- 
czych „K, Poznański w Foole 
stwierdzają m. in. „My, robotnicy 
Państwowych Zakładów Włókienni- 
czych d. I. K. Poznański piętnujemy 
wystąpienia warcholskiej części mło 
dzieży akademickiej w związku z 
prowokacyjny! mordem dokonanym 
na studentce ś. p. Marii Tyrankie- 
wicz. Oświadczamy -— stwierdza w 
dalszym ciągu rezolucja — że klasa 
robotnicza nie dopuści, by elementy 
reakcyjne siały ferment i zamęt 
wśród zdrowo myślącej demokra- 
tycznej młodzieży, pragnącej się u- 


czyć i brać czynny udział w odbudo- 
wie zniszczonej ojczyzny. 

4 tysięce robotników Widzewskiej 
Manufaktury domaga się oczyszcze- 
nia szeregów studenckich z elemen- 
tów antydemokratycznychh. Rezolu- 
cja robotników tej fabryki stwier- 
dza m. in. „Robotnik nie dopuści, by 
za jego ciężko zapracowane pienią- 
dze, by kósztem jego ofiar i wyrze- 
czeń uczył się śmiertelny wróg de- 
mokracji Polski. Robotnicy i praco- 
wnicy żądają selekcji na wyższych 
uczelniach, przepędzenia z nich ele- 
mentów reakcyjnych, Synów da- 
wnych fabrykantów, obszarników i 
sługusów sanacyjnych. Miejsce na 
wyższych esec przede wszyst- 
pi > synów robotników, i chło- 
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przeszkód usunąć, dużo złego naprawić 
i stworzyć warunki międzynarodowego 
współżycia. Taką wstępna wymiana zdań 
odbyła się w czasie sesji Komisji Przygo- 
towawczej, na której Polska reprezento* 
wana była we wszystkich krajach a i 
podkomisjach, a których zadanie polegało 
na opracowaniu porządku obrad, wnio- 
sków i regulaminów dla walnego Z.gro- 
madzenia, jakie się odbędzie w styczniu 
1946 roku. 

— JAKA BYŁA TAKTYKA DE- 
LEGACJI POLSKIEJ W LONDY, 
NIE W SPRAWIE SIEDZIBY NA- 
RODÓW ZJEDNOCZONYCH? 

— Delegacja polska, wyrażając stano- 
wisko Polski, kieruje się dobrem ogól- 
nym i wypowiedziała się za siedzibą Na- 
rodów Zjednoczonych w Europie, bo i 
Polska leży w Europie. Nie uczynimy 
z tego zasady, uważając, że mocarstwa 
amerykańskie, Stany Zjednoczone Ame- 
ryki Północnej winny przede wszystkim 
zająć należne im miejsce i mieć należny 
im głos w organizacji Narodów Zjedno- 
czonych. Głosowaliśmy więc za Europą 
z państwami europejskimi z wyjątkiem 
Czechosłowacji, Jugosławii i Zw. Ra- 
dzieckiego, które glosowały za Ameryką. 
Jak już podkreślilem, Polska  motywo- 
wała swe stanowisko względami prak- 
tycznymi. Kiedy jednak okazało się, że 
Europa nie otrzymała większości, wów- 
czas jedynym kandydatem została Ame- 
ryka, ale dla ważności uchwały potrzeba 
jej było 2/3 głosów, wtedy delegacja pol- 
ska dla ułatwienia osiągnięcia definityw- 
nego wyniku głosowania=wypowiedziała 
się za Ameryką, zresztą i poprzednio, 
broniąc Europy nie wypowiadaliśmy się 
bynajmniej przeciw Stanom Z.jednoczo- 
nym. Za Ameryką głosowało 30 państw 
przeciw 14-tu przy 6-ciu wstrzymujących 
się. Dzięki więc głosowi Polski Ame- 
wyka uzyskała 2/3 i stała się siedzibą 
przyszłej organizacji Narodów Zjedng- 
czonych. Już po tym głosowaniu, na 
wniosek Kanady  popartej przez przed- 
stawiciela Wielkiej Brytanii uznano gło- 
sowanie za jednomyślne. 

— JAKIE WYNIKI OSIĄGNĘ. 
ŁA KOMISJA PRZYGOTOWAW- 
CZA RADY BEZPIECZEŃSTWA, 
KTÓREJ PRZEWODNICZYŁ OB. 
MINISTER? 

— W pracach naszych nie zapomina- 
dśmy, że karta Narodów Zjednoczonych 
nadaje Radzie Bezpieczeństwa podsta- 
wową odpowiedzialność za utrzymanie 
pokoju i bezpieczeństwa międzynarodo- 
wego i że pokój świata będzie uzależnio- 
ny w szerokiej mierze od możliwości cał- 
kowitego i skutecznego wywiązania się 
przez Radę Bezpieczeństwa z zadań jej 
powierzonych przez kartę Narodów Zje- 
dnoczonych. Członkowie Komitetu byli 
świadomi ` wielkiej  odpowiedzialności, 
którą na nich włożono, a wspaniały na- 
strój, jaki panował podczas dyskusji jest 
dobrą wróżbą, jeśli chodzi o utrzymanie 


„pokoju na przyszłość. Prace komisji przy- 


gotowawczej, 
na celu dopomóc Radzie Bezpieczeństwa 
w pierwszej fazie jej działalności. Arty- 
kul | i 3-ci- regulaminu wewnętrznego 
stworzy pierwszy etap praktycznego za- 
stosowania warunków, że Rada musi być 
zorganizowana w ten sposób, by mogla 


którą kierowałem, mialy | P 


- dało okazję do zama- 


Wszystkim ndszym Czytelnikom, | 
wspopracownikom i przyjaciolom 
najlepsze życzenia swiateczne 


przesyła „ROBOTNI n” 


działać stale przez regularne posiedzenia, 
odbywające się w określonych odstępach 
czasu, zebrania odbywające się co kwar- 
tal z udzialem przedstawicieli specjalnie 
zaproszonych i zebrania nadzwyczajne w. 
nagłych wypadkach. Na Radę Bezpie- 
czeństwa nałożone zostały pewne zobo- 
wiązania ustalone przez Kartę, których 
spełnienie jest zasadniczym warunkiem 
z punktu widzenia należytego funkcjono= 
wania, innych organów Narodów Zjede 


noczonych. Na szczególne podkreślenie ; 
instrukcji w sprawie 


zasługuje projekt 
utworzenia Komitetu Sztabów Głównych, 
który ma doradzać i pomagać Radzi 
Bezpieczeństwa we wszystkim, co odnósi 
się do zagadnień militarnych, utrzymania 
pokoju i bezpieczestwa. Ważna jest ró- 
wnież sprawa wyboru członków Trybu- 
nału Międzynarodowego, jednego z orga- 
nów Narodów Zjednoczonych. który po" 
woływany, będzie drogą wyborów na 
Zgromadzeniu Walnym. i 


~ 


Niemniej ważna jest również uchwała 


Komitetu Rady Bezpieczeństwa, która 


zezwala na powoływanie członków ‘se 
xretariatu, lub wszelkich innych od , 
dnio wykwalifikowanych 


GŁOSY PRASY ANGIELSKIEJ 
Prasa angielska na czołowych 


4 


r powie- 
osób do udzie- 
lania pomocy Radzie Bezpieczeństwa. „ 


miejscach zamieszcza wiadomości z 


prac komisji. Podkreślane jest prze- 


mówienie Ministra Modzelewskiego . 


jako przewodniczącego Komisji Bez- 
pieczeństwa, który stwierdził, że 
wszyscy delegaci pracowali w inte- 
resie pokoju z najlepszymi zamiara” 
mi i dobrą wolą i że jest przekonany, 
iż gdyby same tylko dobre intencje 
i dobra wola,- miały znaczenie na 
przyszłość — pokój świata byłby w 
dobrych rękach. . ; 
W dalszym ciągu dzienniki angiel-- 
skie podkreślają przemówienie 
przedstawiciela Czechosłowacji, któ- 
ry stwierdził, że dokonanie wyboru 
na przewodniczącego Ministra Mo- 


nifestowania jednomyślnej -sympatii 
dla Polski, wielkiego kraju. — „Pra- 
śnąłbym Panu podziękować w imie- 
niu całego Komitetu za wysoki takt 
i bezstronność z jaką prowadził Pan 
nasze obrady” — oświadczył przed- 
stawiciel Czechosłowacji. 


Przedstawiciel Kanady, dołączając | 


się do wniosku delegata Czechosło- 


wacji wyraził również podziękowa- 
nie Ministrowi Modzelewskiemu za- 
bezstronne prowadzenie obrad, któ-. 
re było odczytane z prawdziwą przy 
az przez członków Komite- 
u. ł 

Do oświadczenia przedstawicieli 
Czechosłowacji 1 Kanady dołączył 
się również delegat Francji, który 
stwierdził, że udział Ministra Modze 
lewskiego w pracach Komisji Bez- 


pieństwa stanowi nie tylko sukces 


olski, lecz i samego Ministra, 

W duchu więc przyjaźni i współ- 
pracy delegacja polska w Londynie 
wniosła swój poważny wkład“ do 
budowy pokoju i ogólnego bezpie- 
czeństwa — reasumują dzienniki an- 
angielskie. 


hs 


| sytetu w Oxford i po wybuchu wojny zo 
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Na marginesie 


Frau Self 


Dr. Wilhelm Soif by! 
zag 


przez 


sów prezydenta Eberta, Następnie 

, nowisku ambasadora niemieckiego w To- 
kio, gdzie, jako zwolennik współpracy! 
Niemiec z mocarstwami Zachodu, utrzy- 
„mywał najściślejszy kontakt z ambasado- 
rem Wielkiej Brytanii. W-róku 1936 dr. 
Solf zmari, bezskutecznie usiłując w ostat- 
nich latach swego życia przekonać hitle. 
rowców o błędności ich polityki. 


Po jego śmierci żona jego, Frau Solfig 
i eśrka pozostały wierne jego TR w nas sądów doraźnych? 


politycznym. Syn był studentem uniwer- 
(stal intermowany. W Berlinie powstał! 
- „Solfkrels”, do którego należało próc 
żony i córki dra Solfa szereg znanych 
‘osób z kół arystokracji niemieckiej. Za 
daniem tego kola było utrzymanie kon 
takty z zagranicą i udzielanie pomocy 


Żydom prześladowanym przez iero 


krótki ją 
pierwszysa niemieckim ministrem 
spraw zagranicznych w r. 1918 za cza-p 
drig 
Solf przez szereg lat pozostawał na sta- 
' Akret o sądach doraźnych, Dnia 1 sty- 


KA 


r gm 
ew SPA 
„1. 
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GWSH r O NA ZE 


ELET nam an 


a 1946 r. wchodzi w-życie nowe 
jprawo małżęńskie, W związku z ty- 
mi doniosłymi aktami prawnymi zwró 
ciliśmy się do tow, ministra Świąt- 
kowskiego z prośbą o udzielenie 
nam wywiadu- Poniżej przytaczamy 
otrzymane wyjaśnienia, 

= Co było powodem wprowadze- 


--— Powodem do wprowadzenia są- 
dewnićiwa doraźnego jest wzmożoną 
przestępczość i osłabienie więzów 
ispołecznych, pozostawione nam 
dku po hitlerowsko-laszystow- 

m olrupancie, Wzmożoną prze- 
.ępczość obserwuje się we wszyst- 
kich krajach Europy, którę przeszły 
wojnę i okupację niemiecką, Taka jest 


ców. Do koła należeli m. ia. Masinilianżwe Francji, Wloszech, Holandii, Bel- 
M 


von Hagen i ksiądz Erxleben. 


gii a nawet w Danii, gdzie fala prze- 
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Czy rozwody przyczvnin sie 
(Wywiad z Ministrem Sprawiedliwości tow. Henrykiem Swiqtkowskim) 


Od dnia 17 b. m. obowiązuje de- | przestępcy będą wykryci i dostarcze- | stoi temu na przeszkodzie. Nadto 


ni sądowi, co znowu zależy od spraw 
ności organów Bezpieczeństwą i Mi- 
licji Obywatelskiej. 

Bolesna operacja wycięcia wrzor 
dów przestępczości "w *społeczeń- 
s.wie polskim, niewątpliwie zdolnym 
do życia i rozwoju, udać się musi i 
uda się napewno, 

Przechodzimy do pytań dotyczą- 
cych nowego prawa małżeńskiego. 

— Jakie osiągnięcia społeczne 
przynosi to nowe prawo? 

-— Trzy wielkie osiągnięcia przy* 
nosi nam nowe prawo małżeńskie, a 
mianowicie: 

a) jednolite dla całego Państwa i 
równe dla. wszystkich obywateli 
nowe prawo małżeńskie znosi pra- 
wie setkę dotychczas obowiązują- 
cych, przestarzałych i niezgodnych z 
duchem Narodu Polskiego i demokra 


| 
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“We wrześniu 1943 roku członkowiegstępczości doszła do niespotykanego | -ji ustaw, dekretów, ukazów carskich 
„Boltkrcis” spotkali się przypadkowo nafiw tym kraju poziomu, Podkreślają tc|' rozporządzeń b, państw zabor- 
herbatce towarzyskiej. Jeden z obecnych, dziennikarze zagraniczni, obserwują | -zych, stwarzających chaos prawny, 
niejaki dr. Rench, zaproponował pani*cy życie tych krajów. iesprawiedliwość ` społeczną oraz 
Solf umożliwienie jej przesyłania listówjj Zresztą, pod tym względem pow- przywilej dla wielkich tego świata i 
do Szwajcarii. Frau Solf skorzystała z tejgtarza się w Polsce historia lat, które | bogaczy; 
propozycji i — nazajutrz została zaaresz-$przeżyliśmy bezpośrednio po pierw-| -b) nowe prawo małżeńskie stoi na 
towana, gdyż dr, Rench okazał się agen-fszej wojnie światowej, Bezpieczeń- 


| większość członków „Solfkreis”., 


tem gestapo, a wraz z nią zatrzymano 
N 

"odczas: dlugotrwałego śledztwa polą-j 
czonego' ze znanymi hitlerowskimi tortu- 


śstwo kraju było wówczas bardzo nie- 


dostatęczne, przestępczość wmożo* 
na, kwitło łapownictwo wśród urzęd 


gruncie trwałości (nie papierowej) 
małżeństwa i rodziny. Czyni to m: 
in. przez zabezpieczenie interesów 
mażonka niewinnego w procesie 


yoików, przeciwko łapownictwu wy: |rozwodowym (alimenty, odszkodo- 


rami, Frau Solf nię przyznała się do niż$dano specjalne ustawy. I wówczas| wanie za szkody materialne i mo- 


czego, gdyż listy wręczone. Renchowi? 


miały charakter prywatny. Odważna ko-tg 
bieta jidjąca już 57 lat nie załamała siei 
- į nikogo nie wydala, Dnia | lipca. 1944$ 
odbyla się. rozprawa przed  hitlerow-$ 


akim „sądem ludowym”. Frau Solf zo-4 
stają oskarżona o utrzymywanie kontaktu 
* 2 Anglikami, Kilka czlonków „Solikreis”'fi 
zostalo skazanych na karę śmierci, zaś% 
Frau Solf ulaskawiona i odesłana do? 
obozu koncentracyjnego w Ravensbrück. 

-Dnia 20 lipca 1944 r. miał miejsce nie- 8 


udany zamach ha Hitlera, Nowa fala tereżściganiu przez sądy doraźne? ` 


tou spowodowała wznowienia śledztwa? 


pry wszystkim czlonkom  „Solf-$ 
| kreis” Na dżień $ lutego 1945 r. zostalać 
 wyznączona powtórna rozprawa przed 
- „sądem ludowym. Lecz podczas nalott 
y brytyjskiego w nocy na 3 lutego splonęły 
wszystkie akta sprawy, zaś sędzia dr. 
„ Freisler, który prowadził śledztwo, zginął; 
podęzas bombardowania. ` 
Rozprawa została odroczone do dnia? 
27 kwietnia. Dnia 20 kwietnia wszyscy% 
sędziowie hitlerowcy uciekli z Berlina 


A 
obawie przed: zbliżającą się Czerwoną 
Armią. Dnia 23 kwietnia Frau Solf byłaś 


wolna, W ostatniej chwili 67 jej współ-j 
- więźniów zamordowało specjalne „Roll- 
kommande”, A 


* 
ą ii 
Dzieje Frau Solf opisał znany publi- 
cysta angielski Flarọld Nicolson 
Spectator ', poprzedzając je następującym 
sŁęzcrym wyznaniem: 5 
„Gdybym był niemcem w moim wieku! 


w » Thet 


3 


i z moim doświadczeniem, na pewno po- 
tępiibym system hitlerowski od samegoż 
początku. Nie zgodziłbym się z prześla:8 
dawaniem Żydów i komunistów, i jak 


niom zrezygnowałbym =- jestem tego pe- 


ralną, a przedę wszystkim fizyczną od-E 


5 malerialnych. 


wz nią walk 


Anie „żelazną mio 
bezpiecznych przestępstw w okresie, |. 
W 
% . © . + , 

igo pokoju. Szybkie postępowanie sa- 
g? Pi . 
Śprawomocnym  (niepódlegaiącym za-! 
hskarżeniu), orzekałącym karę śmier- 


prawodawca czuł się zmuszony 
wprowadzić sądownictwo doraźne, 
które działało dopóly, dopóki nie o- 
padła fala przestępczości 1 nie ukró- 
cony został bandytyzm. A trzeba pa- 
miętać, że druga wojna światowa by- 


Mia dla Polski o wiele bardziej dotkli- 


wa w swoich skutkach moralnych i 
Stąd większa prze- 
stępczość i końięczność ostrzejszej 


1, . 
— Jakie- przestępstwa podlegają 


A 


— Sądownicitwut doraźnemu podle- 
gają przestępsiwa najbardziej niebez 
pieczne dla społeczeństwa i jednostki 
ludzkiej, jak: zabójswa, kradzieże na 


„szkodę Pańsiwa, samorządu i ins'y- 


twucyj społecznych, bandytyzm, ła- 
pownictwo, szabrownietwo, tumulży, 
podyktowane nienawiścią narodowo- 
ściową, wyznaniową lub rasową itp. 

— Czym się szezególnie odznscza 
pony przed sądami doraźny- 


-= Sady doraźne, są to sądy wyjąt- 
owe, które mają na celu wymiece- 
tą" szczególnie nie- 
dzielacym wojnę od lat unormowane- 


dowe kończy się dlą przestępcy, któ 
remu udowodniono winę, wyrokiem 


Sci lub więzienia. W sprawach o prze- 


stępstwa, podlega'ące postępowaniu 


gdoraźnemu, oskarżony obowiązkowo 
fmusi być aresztowany, czyli, że nie 
„może odpowiadać z wolnej stopy. 

protest przeciwko takim prześladowa-tj 


.— W jakim składzie orzekalą sądy 


y doraźne? 
wien = gẹ stanowiska urzędowego, której 
bym zajmował lecz czy mialbym mo-śf 


sedziego zawodowego, 


jako 
iprzewodniczącego i 2 ławników, Są 


wagę przejść ze stanu biernego potępianiafżió więc „sądy ludowe”, za które 


„de stanu czynnej opozycji? Kary za opo} 
cję były pewne i dotkliwe. Usprawie- 
iwienia bierności były liczne i nie po- 
zbawione wdzięku. Mógłbym przekony-$ 
wać sam siebie. że wybryki reżimu są 
- tylko pizejściowe, że dobrodziejstwa sy-$ 


Aj 


stemu okażą się w końcu więcej warte dla% 


kraju, niż szkody, wyrządzane przez jego 


wady, i że gdyby wszyscy ludzie z do-f 


świadczeniem i charakterem  odsunęlibyś 
sią, wówczas ruch opanowaliby całkowi-$ 
Cie ludzie, którym brak humanizmu i ro- 
żadną z tych błędnych dróg. Lecz nień 
- mam całkowitej pewności. eps 
ność - mója z jednej strony zmniejsza 
l AR DELE dla tych, którzy zacho- 
wąli się biernie, a z drugiej strony zwięk- 
. sza mój podziw dla tych niemców, któ- 
rzy zdawali sobie sprawę z grożącej im 
| kary, a jednak mieli odwagę przeciwsta- 
|» wienia się. Po przez takich ludzi odrodzi 
/ się dusza niemiec”. 
CZE ne eos 
Szczere iw gruncie rzeczy logiczne ro- 
zumowąnie Harolda Nicolsoma zawiera 
w sobie poważne  niebezpiedzeńsiwo. 
Punktem wyjścia dla biegu myśli autóra 
jest słabość natury ludzkiej. o, 
A przecież stąd już tylka jeden krok 
do wsprawiedliwienia tych wszystkich 
milionów niemców, którzy może na są- 
mym początku byli niezadowc ni i na- 
-czekali na „niewłaściwe metody” hitle- 
- ryzmu, ale wnet o tym zapomnieli i stali 
| się wiernymi poddanymi  fuehrera. Autor 
- mówi o „zm „alek potępieniu” da. 
f A o 


6 


g 


I jsrwowego, 
zumu. Mam nadzieją, że nic poszedibym$ 
í jprzyjdzie mu z dobrowolną pomocą 
ta niepewsĘ j 


większą część odpowiedzialności po- 
mosi, świadome swoich prew i obo- 
wiązków, społeczeńswo. 

ie są wymogi skutecznej 


i działalności sądów doraźnych? 


— Sądownictwo doraźne jest naj- 
bardziej radykalnym zabiegiem, zmie 
rzającym do ukrócenia szkodliwej 
działalności zbrodniczych jednostek, 
Jest t» wielka próba dojrzałości spo» 
łeczeństwa i sprawności aparatu pań 
Sądownictwo doraźne 


cają się 


wyrozumiałością Nicolsona. A 
-zwykly S 


Anglik, człowiek z ulicy? Ten 


winni, ten dotychczas nie tak 


hiilerowskie obozy koncentracyjne i fa- 
bryki śmierci, ten zaczyna coraz to bar- 


dziej litować się nad „biednymi* nie-$' kazał 


mieckimi dziećmi i kobietaui, 


Zaś jak bardzo niebezpieczna jest po-ff 
błażliwość dla faszyzmu, widać chybaję 
dostatecznie wyraźnie na  przykładziej 

apolityczny  ruchĘ 
(zwykly człowiek)B 


Włoch, gdzie niby 
„L'uomo qualunque" 
zgromadził w przeciągu 


przeciw organizacjom robo 


żimowi demokratycznerm 
Uwaga, panowie li 


ne 
venien 


slyszy ciągle, że nie wszyscy niemcy są“ 
bardzoś 


zdaje sobie sprawę z tego. czym byly 


<E 
4 


roku wokół% 
siebie wszystkie elementy  faszystówskiejk 

jako  „neofaszyzm” wystąpił ćzynnieff 
j robotniczym i. re% 


ralne, oddalenie pozwu wytoczenego 
przez małżonka winnego przeciwko 
niewinnemu). Rozwód może być orze 
czony tylko wówczas, gdy. sąd| 
stwierdzi trwały rozkład  małżeń- 
stwa, czyli faktyczne  nieis'nienie 
małżeństwa. W konsekwencji wy- 
irok orzekający rozwód staje cię je- 
dynie prawnym stwierdzeniem fak- 
tyczneńo ustania małżeństwa, usunię 
ciem fikcji prawnej małżeństwa nie- 
jisniejącego; wyrok skreśla z rejes'fu 
to, co już w życiu przestało istnieć. 

Natomiast prawo kanoniczne (nie- 
zależnie od trzech przypadków 
rozwodu przewidzianych w art. 
1119— 1107 „prawa kanonicznego) 
przy unieważnieniu mażeństwa za- 
gadnieniem istnienia _ współżycia 
małżeńskiego się nie zajmuje; 

c) nowe prawo małżeńskie bierze 
w obronę i na pierwszym miejscu 
| stawia interes małoletnich dzieci, Roz 
wód bowięm nie może być orzeczo- 
ny, a/ile inieres małoletnich dzieci 


| 


| f „SOBIEPAN Z PELPLINA" 
| Pod lakim tyluiem „Dziennik Ludowy” 0- 
Wawa Wish dat Anin: <FTeSKtOWANe- 
go biskupa hitlerowskiego Spietta, > 
Po arcsziowam u h:tierowsk'ego b'skupa 
Spielia zdawałoby się, że administracja | 
Bow pab.wa po.shue$w aymezisea par 
SIĘPCA wto « "gu EDC 
administrator apostolski g- siedzbą w 
Polpkn.e, czyni wszystko, aby do jego alse 
cji odnęść się z wielk m zastrzeżeniem, 

Obsorwując z bliska robolę księdza 
Wronka doznaje się wraienia, że został 
deiegowamny przez ceniralę watykańską, 
jako odpowiedź na aresztowanie polako- | 
żercy-b skupa Spietta, 

Bsiądz Wronka jako  udminwatrator, 
aczkoiw.cic nie uznany przez Rząd Polski 
— wydaje rozkazy i zacządzena, jak 
gdyby byi co najma.ej wojewodą z 
-Pierwszym zarządzeniem zostali doe, 
fknęci ci księża, którzy w uniesieniu pa- 
(ro.yczuym  przybyh nad posine 140» 
rze, aby spełniąć posłannictwo narcdu ; 
polskiego, Ksiądz Wronka odmówił tym | 
księżom jurysdykcji dlaiego, że io byli 
księża z) Warszawy, Btakowa j innych | 
dz.elnic Polsk. Ksiądz Wronka stoi na | 
stanow.sku dzieln'cowym I uważa, że lę- | 
piej będz.e, gdy jogo owieczki bębą kar- | 
mionc mdiym pokarmem duchowym ' 
duszpasterzy, z których więlu nie umie 

. mawet mów.ć po polsku, e 1,084 dopiero 


kośc.ęma na iorome wo;cwbuż.wą guam- 
mówić o duchn polskim. 


Ksiądz Wronka wrogo się odnosi do 
ks.ęży demokią:ów i yob, którzy z po» 
mocą władz l.kwidują niemieckie wpły: 
wy na Wybrzeżu”. 

- „BZDURA NORYMBERSKA" 
Edmund Osmańczyk opiuje w „Przekroja* 
„odwrotną stronę medailu" procesu norym- 
berskiego. żę 
„Dziś na sali sądowej przewodinczący 
Lord Lawrence o którym Streicher z upo- 
że napewno jest Żydem, 


s "mem t i 
s Zdarzal się zbyt częsio na skujekx wycht 
| dzenie oskarżonych w czesie przewodu 


doli Hess zrobił sobie w tym ro R, 
iż każdy 2 odkarżonych ma prawo „prosić 
w każdej chw.li o wyprowadzenie ga na 
stronę. Rudolf Hess, którego wszyscy u- 
p: ważają za wariata z powocuu zby: giębo- 
ko przez maturę osadzonych oczn, jest 


Tow. Zygmunt 


EGLA 


skiego pójdzie po linii żywotnych intere. , 


é okna, ponieważ przeciąg | 


za maleńką potrzebą. Wydaje się, że Ru-| j 


BNG 
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do rozluznieni 


rozwód nie może być orzeczony 
przed uprzednim uregulowaniem 
sprawy opieki i ałimentów, Doitych- 
cz a bowiązwiace prawo małżeńskie 
w zakresie rozwodów ignorowało in- 
teres małoletnich dzieci. Prawo kano 
niczne w procesach małżeńskich (o 
unieważnienie) sprawą zabezpiecze- 
nią interesu małoletnich dzieci w o- 
góle się nie zajmuje. $ 

— Czy rozwody mogą przyczynić 
się do rozluźnienia obyczajów? 
przyczyn wyżej wymienio- 
nych nowe prawo maiżeńskie powin- 
no przyczynić się do wzmocnienia 
małżeństwa jako dobrowolnego i 
trwałego związku mężczyzny i ko- 
biety. Przekonanie o prawnej nie- 
rozwiązalności węzła małżeńskiego 
przestanie już być wykorzystywane 
do brutalnego terroryzowania siro- 
ny niewinnej, którą obecnie prawo 
bierze w obronę. 

W zachodnich naszych wojewódz- 
twach moralność stoi na stosunkowo 
wyższym poziomie, choć od dziesiąt- 
ków lat dopuszczalne są tem rozwo- 
dy. Według danych statystycznych w 
województwach zachodnich przypa-! 
da rocznie na dwa tysiące mał 
żeńsiw jeden rozwód. Nowe prawa 
małżeńskie przewiduje analogiczne 
powody do rozwodu, ograniczając 


— 


możność uzyskania rozwodu ze wzglę|l wadzka. 


du na interes dzieci Procent rozwo- 


dów w warunkach normalnych, nie 
powinien pod nowym prawem się po* 
większyć, Zapyiuję, czy jeden roz 
wód rocznie na dwa tysiące mał 


„żeństw może wogóle wpłynąć na stan 


moralny społeczeństwa. 

— W jakim kierunku pójdzie przy 
puszczalnie praktyka rozwodowa są. 
dów? 

— Jestem przekonany, że prakty 
ka sądowa pójdzie po linii rozwagi 
umiarkowanią i unikania przesady. - 
Uzyskanie rozwodu nie może być 


zbyt łatwe; nie może też być trudne. 


W sprawach zgodnych, gdy oboje 
małżonkowie wyrażają zdecydowaną 
wolę uwolnienia się od ciążących na 
nich więzów małżeńskich, uzasadnie* 
ny jest liberalizm. W sprawach nie 
zgodnych, gdy jeden z małżonków. 
nie zgadza się na rozwód, sąd pa 
sprawdzeniu dowodów  orzeknie, 
uwzględniając całokształt argumens 
tów prąwa, życia i słuszności, 


« 


. Ostatnie pytanie dotyczy wartta 
ów pracy Ministerstwa Sprawieci- 
wości, kóre jeszcze ciągle gnieżdzi 
się w kilkunastu pokojach przy ulicy 
Wileńskiej, Dowiaduję się, że remont 
budynku przeznaczonego dla Mini« 
sterstwa odbywa się w przyśpieszo* 
nym tempie i, że na koniec stycznia 
1946 r. przewidziana jest przepro- 


- G.J. 


Wywzaszczenie kopalń 
w bryiyjskiej sirefie okupacyjnej 


LONDYN PAP, Agencja Reutera 
donosi, że władze brytyjskie przeję- 
ły wszystkie kopalnie węgla w bry- 
tyjskiej strefie okupacyjnej bez żad+ 
nego „odszkodowania dla właścicieli. 
68 wielkich koncernów węglowych 
zostało o tym  zawiadomionych, 
Niemcy nie dostaną odszkodowania, 
Zabezpieczono zato interesy obywa- 
teli narodów zjednoczonych i neu- 


KRAKÓW  (telelonem). z 
Wczoraj w Krakowie odbył się 
wielki wiec PPS, Zgromadzenie za- 
gail przy wypełnionej po brzegi sali 


PRADY 


väč p © „Das 
alde“ i; kpi sob.e 


PR, 
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M Sy 


książkę brukową 
junge Maedchea im 
z sal ze 


mi pod lewą pachą, ale gdy tak przebie- 
gam ruyślą te 20 przedstawień (po dwa 
dziennie, jedno przed południem, dru- 
gie po pcłuda.u, i gdy ofiądam, j 
przez miasto, Ducrera i $twosza nieod- 
, mienne twarze N.emców, wówczas cały: 
proces norymberski wydaje mi sę jakimś 
tragicznym nieporozumieniem, jakąś szla- 
cheiną zabawą, która mą r b i wycho- 
wywać, a w rzeczywistośgi nikogo me u- 
(czy, nikogo n.e bawi, a wszystkich draż- 
ni. Jest w tym jakaś groteska mons(re, 
że w przebiegu procesu oskarżycietę u- 
jawniają sensacyjne na pozór dowody, 
stwierdzające, że oskarżeni pizygotowy* 
wali wojnę już od roku 1934, uuwokac!, 
Niemcy, byli czionkowie pariii nacjona|- 
socjad.stycznej podwnża'ą warygodność ta- 
kiego czy innego dokumentu, a oskarżeni, 
mordercy dwudziestu kilku melionów lu- 
dzi, zacierają rączki, szczebiocą, śmieją 
się, korespondują w czasie odczytywania 
dokumentów, ze swymi cbrońcami, czyta- 
ją romanse, żują gumę, wychoozą na stronę, 
gdy Ly gr a kapea AA, do 
swych cel, ogrzesych, w ryc z 
' łóżka a pościclą I wełnianymi kocani ma- 


ią I ustęp z wodą b'eżącą i krzesła i nge | 


„kryty opriet pad gk big gie d) 
można tro y e! rocnęę par oru 
listowego, fajkę, tytoń, papierosy „Ca- 
mel”, gumę do żucia i miskę z resztką ja- 
jec czy ryżowej manny, 


Chorzowskie 


103.000 ton, Należy P 
7 a przekroczyła 


ków zawodowych oświadczyo, 


ŻoZiwski na wiel 
w Krakowie 


swoich współtow rzyszy,  ® UGY PORN 
którzy interesują się norymberską bzdurą. | jednej wielkiej 
Nie wem, czy to wpływ gorączki (38 stop. | 


8! 


a w W Z O TT e r 


tralnych. Anglicy będą starać się, 
aby zwiększyć jak najbardziej wydo . 
bycie, Wielkie koncerny węglowe 
były ważną częścią aparżiu -pań 
s.woweśo, 
gi wbyw na politykę Niemiec... 
200.000 członków niemieckich związ 


popiera decyzję wywłaszczenia. 


tow. dr, Bolesław Drobner, który 
powołał: Prezydium złożone z przed 
stawicieli najstarszych członków P. 
P, S. i przedstawicieli kobiet i mła- 
dzieży, — ' 

Po przemówieniu tow. 
ło: zabrał 
Żuławski. Tow. Żuławski zakoń- 
ćzył swe przemówienie wezwaniem 
do tych socjalistyów, *kórzy do- 


Drobnera 


i tad jeszcze nie przystąpili do czyn- 


nej pracy. partyjnej, by ws'ąpili do 
AW Polskiej Partii So- 
cjalistycznej. 
Skolei 
Wójcik, Bocian, Rzeźnik, Ciępulo- 
wa, Biedroń i Markowski, 
W zgromadzeniu które było wiel- 


ką manifestacją wierności ludu kra- , 


kowskiego dla PPS. wzięli udział 
przedstawiciele stronnictw politycz- 
nych, | 


Tow. Min. Ma'uszewski 


że 


kin wiedz. 


tow. poseł. Zygmunt 


u obyczajów? 


kióry wywierał złowro=  - 


przemawiali towarzysze _ 


gościem „Rokolnika” ° 


W sobotę odbył się w gmachu „Ro 


botnika” wieczór przedświąteczny, W. 
którym udział wzięli Wszyscy współ- 
pracownicy redakcji, drukarni i ad 
ministracji oraz Spółdzielni. Wydaw- 


niczej „Wiedza”. Gościem „Robotni» . 


ka” był minister Informacji i Propae 
gandy tow. Stefan Matuszewski, któ. 
ny w dłuższym przemówieniu naszki« 
cowśł zadania stojące przed prasę 
partyjną oraz scharakteryzował sy% 
tuację polityczną, w której „Robot- 
nik’ rozpoczyna swój nowy, Wag- 
szawski okres działalności, . 


Plan węglowy znów przekroczony 


Zjedno czenie Węglowe wykonało plan pro- 
dukcjny w listopadzie w 133,6 proc. zamiast planowanego wy- 
dobycia 332.500 ton, osiągnięto 444.000 ton w porównaniu do 
ernika. Produkcją Zjednoczenia Chorzowskiego wżrosła. 


opalnia „Michał” — 141 proc 
proc. Najwyższe wydoby 
A dnoczenia Chorzowskie 
a mianowicie p 


3 o 'na pięknym papierze. „Wszelkie 


_ b'blioteki więziennej. Najwięcej, bo 


 działbym — o 


8 7 |eelowy, 
po twieramy z zaciekawieniem . Autor: 


` Księgarnia M. Stawarzą — Częs'o- 


= Migawki norymberskie 


OBROŃCA GESTAPO 
` Proces nmorymberski oskarża nie 
tylko dwudziesiu przywódców hi le- 
rowskich, lecz także cz.ery zbrodni: 
cze organizacje: NSDAP, SA, S$ : 
‘Gestapo. Organizacje te, będące nic 
jaka symbolicznymi oskarżonym 
muszą mieć swych obrońców, 


Pamiętać należy, że wyrok sądu | 


co do działalności tych organizacji 
cji nie będzie bynajmniej miał zna- 
czenia symbolicznego. Wyrok s.wier 
dzający ich przesiępczą działalność, 
a co do tego trudno mieć jakieś wąt- 
pliwości, będzie stanowił podstawę 
prawną do ścigania. aresz owania i 
osadzenia wszystkich członków tych 
miłych insiytucji. 

Najwięcej kłopotu sprawiło znale- 
zienie obrońcy dla Gestapo. Trud- 
ności nie dziwią chyba nikogo. raczej 
zdziwić może fakt, że znalazł się jed- 
nak adwokat, kóry podjął się zada- 
mia, przekraczającego — wś naszego 
skromnego mniemania — ludzkie mo 
<źliwości. Jest nim dr Rudolf Merkel 
z Norymbergi, lat 40 liczący; nie. na- 
leżał nigdy do parti hitlerowskiej, 
był natomiast przez kilkanaście lat 


czynnym działaczem narodowo-,„so- |. 


cjalistycznych" stowarzyszeń adwo- 
kackich o charakterze samopomoco- 
wym. Podczas wojny był przez 5 lat 
w armii niemieckiej w stopniu sier- 


“Jania. 


RPRMISTRZ NORYMBERGI 

Marcin Treu, dotychczasowy bur- 

mis'rz Norymbergi, został zawieszo- 
ny w swych czynnościach przez wła- 
dze amerykańskie, 
Jakolwiek Treu nie był członkiem 
artii hiderowskich, a nawet po ro- 
u 1933 zos'ał usunięty z zajmowa- 
nego stanowiska, dziennikarze ame- 
rykańscy  wyszperali dokumenty, 
stwierdzające, że Treu cieszył się u- 
znaniem samorządowych władz hiile- 
rowskich, a sam ze swej srony wysy- 
łał dó nich czołobitne listy, , 

Opublikowanie tych dokumentów 
wystarczyło do natychmiastowego 
zawieszenia Treu w jego czynno- 
ściach urzędowych. 

Słusznie! Osirożność nie zawądzi. 


CO CZYTA HESS? 


Zupełnie niespodziewane załntere- 
sąwanią oskarżonych zdradza raport 


aż dwie książki dziennie czyta Hess 
Główne lekkie powieści i romanse 
kryminalne, Prasa amerykańska 
skrupulatnie podaje tytuły tych 
wszystkich „dzieł”. 

Najmniej czy a'ą Rosenberg i Rib- 
bentropp. Ten ostatni wypożycza za» 
ledwie jedną książkę na tydzień. Jak 
dotychczas pan minisier gustuje w po 
wieściach Jules Verne'a. 

Streicher w więzieniu „odkrył” 
Goe'heśo i zaczytuje „się w jego 
dziełach, > 

TAJEMNICZY CANARIS 

Zeznania Ląhousena wyłoniły z 
cienia tajemniczą pos'ać adm, Cana- 
risa, szefa niemieckiego wywiadu. 
Grek z pochodzenia, organizator 
akcji szpiegowskiej w Ameryce pod- ' 


nn nn Z W NN 


czas wielkiej wojny, sprężyna wszyst 
kich niemal intryg i afer politycz- 


nych zą czasów republiki weimar- 


skiej, był wg zeznań Lahousena o- 
rodkiem i przywódcą duchowym 
sielu sprzysiężeń anty-hi:lerowskich. 
jdeustanne spory z Himmlerem i 
współudział w zamachu na Hitlera w 
1944 r, doprowadziły w końcu do 
rozstrzelania go. ; 


Wysłannik niemieckiej agencji pra- 
sowej ną procesie norymberskim e- 
powiada -o swym spotkaniu z adm. 
Canarisem, Niepodpisany aulor tej 
noiatki był w 1937 roku oskarżony o 
zdradę stanu i wydawanie nielegalne- 
go pisma niemieckiego, Siedząc” na 
ławie oskarżonych, widział niskiego, 
siwego, lekko przygarbionego czło- 
wieka, k'óry z wielką uwaśą przy- 
słuchiwał się zeznaniom. Tuż przy 
nim siedział w całej swej chwale Ju- 
liusz Streicher, który po wyroku, ska 
zującym au'ora wzmanki na długo- 
letnie więzienie, rzekł; „Już ja się 
pos'aram, żebyście nie ujrzeli więcej 
świa'łą dzienego”. 

Słysząc to,. Canaris podszedł i z u- 


|przedzającą grzecznością rozmawiał 
z oskarżonymi. Znacznie później do- 
wiedzieli się oni, że tylko zeznaniom 
Canarisa podczas Śledztwa, zawdzię- 
czają życie. 
ŚWIADKOWIE 
Pierwszy i jedyny dotychczas świa 
dek oskarżenia, słynny ju. dziś gene- 
rał Lahousen złożył rewelacyjne zę- 
znania, Należy się spodziewać, że 
dalszy przebieg procesu kryje w so- 
bie jeszcze wiele podobnych niespo- 
dzianek, Bardzo ciekawe mogą być 
zeznania b. kanclerza Aus'rii Schus- 
snigga, który został powołany przez 
obrońcę Seyss-Inquaria, Wobec po- 
ruszenia sprawy  barbarzyńskiego 
trakiowania jeńców radzieckich, na- 
leży się spodziewać powołania przez 
| oskarżenie gen: Paulusa, b, śłówno» 
| dowodzącego wójsk niemieckich pod 
i Stalingradem, znajdującego się obec- 
nie w niewoli rosyjskiej. y 
Ciekawie też zapowiada się spo- 
|dziewana konferencja gen. Lahouse- 
na z jednym z współpracowników nie 
mieckiego wywiadu, powołanego 
przez obronę, 


Prasa m 


usi trafic 


do miasteczek i wsi 


14 ` . f. e . 
Przemowienie Tow., Min. Matuszewskiego - 
Dnia 21 b. m. Tow. Min. Matuszewski | cę nie tylko jako - konieczność zarobkową 


4 wygłosił referat na zcbraniu Kołą PPS 


pracowników kolportażowych Sp. Wyd. 
„Czytelnik. : ; 

W pierwszym rzędzie tow. Matuszewski 
zwrócił uwagę na społeczną i polityczną 
rolę kolportażu: 3 

„iiolportaż jako taki ma przed sobą 
wielkie zadanie. Łatwiej jest pismo wy- 
drukować niż je rozprowadzić. Nie sztuka 
jest ` rozsprzedawać dzienniki į czasópi- 
sma w wielkich ośrodkach życia, jakimi 
są miasta. Ważne jest dostarczenie prasy 
na daleką prowincję, na giuchą wieś, gdzie 
ludność głodna wiadomości częka z utęk- 
nieniem na słowo drukowane, 

! Wiemy, że podstawą państwa są zespo: 
lone ze' sobą uświadomione i społecznie 
wychowane masy. A właśnie tę rolę w 


lecz także jako przyczynek do ogólnego 
wkładu społecznego przy odbudowie oj- 
czyzny. 


Dzieciątko 
(Kolęda wojenna) 
Pierwsza gwiazdka wschodzi, 


|. się rodzi- 
. -Z błyskawice. 


Słońce za bunkrami 
biję kartaczami 
j i krwawi. 


świadamianią i wychowywanią mas speł-|: 


nia w poważnej części prasa, odpowiednić 
redagowana i naświetłająca we właściwy 
sposób zagadnienia życia politycznego i go- 
;podarczego”. 

Tow. Matuszewski zwrócił się z gorącym 
apelem do kolporterów, aby w imię dobra 
ogólno-państwowego traktowali swą pra- 


E R RZN 
_Biilęrowzcy bandyci 


za kratkami 


KATOWICE (PAP). Posterunek 
MO w Pszczynie aresztował Kala- 
mala Franciszka, byłego członka SA, 
który w czasie okupacji działał na 
szkodę pańsiwa polskiego. Sprawę 
przekazano. prokura'urze Specjalne- 
go Sądu Karnego w Katowicach. Po- 
za tym posterunek MO w Imielicy 
(pow. strzelecki) zatrzymał 25-letnie 
go Harkucha Władysława. Aresz'o- 
wany w czasie okupacji uprawiał 
bandytyzm na szkodę Polaków ` 


Wyszli pastuszkowie 
z wstążkami na głowie 
z iletniami, 


| Jeden dar mu niosą, 
róż pokryty rosą — 
karabin. 


Przyfm od nas, Dzieciątko, - 
przyjmże niebożątko, 
ofiarę, / > 


Daleko królowie, 
a tu finie czlowiek 
pożarem, z 


Nieŝpij hdi, lult, 
bo nikt nie utuli 
żałości. 


W stajenki zakątku — - 
samotne dzieciątko 
wolności. 


Od Gwiazdki niewoli 


de Gwiazdki Welnosii 


Pierwszą Gwiazdką w niewoli — Boże Na 
redzen e 1999 rogu — ikw. w koszigarzyca 
wsgowmnien'ach okupacji jakó data genera!- 
nej cłenzywy terroru hitlerowskiego na te- 
ren'e csie; olsi — : 

Jeden z pierwszych ciosów ugodził w 
Polską Parię Socjalistyczną — aręsziowa- 
nie Niedz'aibowskiego stało się hasłem 
prZzcszaGC WARE CZAŁACZY ICW OCWYCH. 

27 grudna masakra ludności cyw nej w' 
Wawiżę — zepuw.edź późmęjsSzych BÍASGe 

ych mordów — była wyzwan em rzuconym 
Polsce, zapowiedzą krwawej, lata trwającej 
walki na śm.erć i życie, ý ' 

Ua.a groza pelozsaa podbiego narodu u- 
jawnła sę, gdy pierwsza fala  okrutaych 
wysiedlań z terenów przyłączonych do 
„W:cikiej Rzeszy“ — przedewszystkm z 
auça yag MASI UDYCWZYGW G9 cage 
irum kraju — właśnie w/osres.ea Bożego Na- 
rodzen a — tei p erwczej, tehyw'le mraź- 
nej i surowej z'my, Poznaliśmy wówczas 
w poda , vzeu «ju Dhe p ZD: R. WD e 
irzmłująca przemoz zwycięskiej niemczye 
zny. a 

Laia późniejsze weusiaąnnie pogiębialy tę 
św adomość, I zawsze najboleśnejszymi, naj- 
trag:cznieszym 5"-eatęm byy Eo ein t 
żeśo Nerooren = sprze OWU 


dycyjne święta pojednania i pokoju. W da» 
uchodźcy. "Wśród piasków pustyni śnła 


s 2-sb moypiA 
a Abra — w leśnych schroniskach odgro- 
dzonych od św.ata śnieżnym zaspami mło- 
åz chłopcy rczpaczi wie tęskni do swych 
dalekch domów — partyzancka Gw.azdką 


EU 


LFZLL= 


{była niejednego gwiazdką ostatnią, 


"Za drutam. obozów — za kraiami wię- 
ziena = slowa życzeń mały wafe vroczy- 
stego zaklęcia — zdawkowe bądź zdrów 
— oznaczało: Żyj. 

"wory żtincrskm krokem msdcho- 
dziły dni zwycięstwa w k,ońcu roku 1944 — 
salwy armajne były sawam: sa Jedni S 
mi — jak iskry z mnych ogni choinkowyc 
sypały się po niebie kaskady pocisków 


przec.wioin.czych. Nie były to jeszczee 


szczęśliwę święta, choć Wolność siała już 
na progu domu. Za Wislą — która krwae 
wą wsiężą dz.eliła kraj na dwoje — szaląe 
ia wtąż jeszcze przemoc biilerowska, Gie 
peli w obozach obroścy Warszawy, rozbi- 
ie rodzony szusąiy nadarcmme swych bh- 
chlch. Na pyianie: kie dy? — ciągle n.e bye 
ło edpow cz. Dyzvare zgliszęza Warszawy 
belsły jak świeża rana. e 

Na gruzach: powoli odradza sig a 
$0.: — zby. pówel. vdbuau,csz dom, -zaude 
tisz pczorne nmorłe m'as'o—ale ne wró- 
cą ci, co odeszli. Zbyt wiele krwi, łez wsią- 
kio w polską ziem.ę. Dlatego „jeszcze n.e 
èag betawi g tekę pół jois bij ŁO 
bedziemy szczęśl wi w to pierwsze, powo- 
jenne Boże Narodzenie. | ? 
, Wiele jeszcze pustych miejsc przy stole 


ZH 


ga do Djczyzny. Szlaki repairianckie pełne 
jaszcze bezacmnych którzy w (rudzie į zno. 
ju, o głodzie i chłodzie szukają dachu nad 


głową. : 
Zaś wśród spraw tych smutnych jest epra- 
wa najsmutniejsza — to łzy dzi w tę 
dn, Kkióre wnuy być św.ętem dziec nnej 
radośgi. W sierocińcach i przytułkach sete 
ku tysięcy małycu Sior W poc witja uae 


4 


- próźnó śnić będą o nśm.echu matki i o wła« 


snej choince we wlasnym domu, Po lęp'au" 
kach kleleoczyzny i nad Narwią dzies atki 
tys.ęcy dzeci będą płakać ne ża per- 
n.czkem Świętego Mikołaja i Liyszczącym 
cukierkkiem, a za pachnącym, świeżym chle- 
bem. W ruinach Warszawy tysiące 

kióre n'e na ławce szkolnej, a w zg.ełku 
ulicy zdobywają twardą wedzę'o Życ u, nie 


będą marzyły o podarunkach pod drzew« ' 


kiem, zaprzątnię'e. myślą, jak zarobić par - 
rę groszy na utrzymanie rodziny. 

P.erwsza Gwazdka Wolności wschodzi 
na neb.e, zasnuiym jeszcze chmuram —lecz 
droga, nad którą ona świec”, jest drogą no- 
wego świata, jest drogą lepszego jutra - choć 
z c.emnej i burzi wej nocy wyłana się nasz 
nowy dzień, będzie w nim pokój ludziom 
dobrej woli. . 5 
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"Tajne sizady broni w Japonii 


LONDYN, 24.12 (PAP). — Ko- 
respondent dziennika „News Chroni- 
cle” donosi z Tokio, że III armia 
amerykańska odkryła tajny japoń- 
ski skład materiałów wojennych. Na 


skiej armii również odkrył podziem- 
ny skłąd broni. W ukryciu znajdo- 
wały się samoloty. działa nolowe i 
go. Sprzęt ten będzie użyty 
armię amerykańską, ' 


w 


wyspie Sikoki oddział 6-ty amerykań| A 


MOSKWA, (PAP). — Agencja 
Tass donosi z Bukaresztu, że b. ru- 
muński premier generał Radesco Zo- 
stał oddany pod sąd za sabotaż, Ra- 
desco jest oskarżony o to, że sprze- 


“Pogrzeb Henryka Kuny 


* TORUŃ. (BAP) W dniu 20 bm. odhył się 
w Tosuniu pogrzeb żnakomitego rzeźbiarza 
Henryka Kuny. W pogrzebie wzięli udział 
przedstawiciee senatu Uniwersytetu im. Mi- 
kołaja Kopernika, reprezentanci władz pań- 
tswowych, samorządowych, delegacje arty- 


Robotnicy radomscy żcziłerzom 


RADOM. Pracownicy garbarni „Nowość“ 
w Radomiu ofiarowali na Gwiazdkę paczki 
świąteczne dla żołnierzy garnizonu radom- 


dał własność nieruchomą, nie zapla- 


ciwszy odpowiedniego podatku prze- 


A 


widzianego przez prawo. Prócz tego 2 


,wigLjwyga -— daleka jest dla tds w.elu dro 


przez 


Byży prem. Radescu przed sndem ż. 


+ 4 


generał Radesco sabotował prawo ©... 


zapłacie za mieszkanie, 


stów plastyków, przedstawiciele instytucji, - 


organiżacji, społeczeństwo Toruńskie i mło- 


dzież uniwersytecka. Nad otwartą mogiłą: $ ż, 


AT 
ry 
"m. 


przemówienie wygłosił prof. Tymon Nie- 
siołowski 3 e3 


r 


NL. 


skiego, zawierające białe pięczywo, wędliny, - 


słodycze, papierosy itd. 
'Podobne paczki ofiarowali również żołnię i 


rzom garbarze z firmy „Ludwika“. ł 


W dniu uroczystym Twojego pa- 


Ruch wydawniczy naprzekór zło- 
śliwym plotkom, nabiera coraz żyw- 
szego iempa. Coraz częściej ukazują 
się na półkach księgarskich dzieła, o 
których warto pomówić — powie- 
| < których specjalnie 
warto pomówić. — . 

Oto, naprzykład, barwna okład- 
ka książki, na której zamieszczono 
tytuł: „Co i jak winszować?”. Wia- 
"domo, że nie mówi się „co winszo- 
wać lecz „czego winszować”, — od- 
razu więc rozumiemy, że błąd jest 
dla przykucia uwaśi prze- 
chodnia. I rzeczywiście. Książkę o- 


Marian Józefowicz. Wydawnictwo: 


chowa 1945. Dzieło: 60 stron druku 


Druk. Państw. 
PRINTED IN 


rawa zas.rzeżone. 
r. 1 Czes'ochowa. 


POLAND". - 


pracy, pos'awił sobie jako 
mó - ma ywo możność. 
lecz ładnej i wyrazistej 
Y ow dzenie  swycch u- 


jch, podkreślając 


nC i jak winszować” 


miłą atmosferę uroczystości imieni- 
nowych, 2-do — dopomóc rodzicom, 
względnie wychowawcom do rozwi- 
nięcia w dzieciach, poza uczuciem 
rodzinnej miłości, pięknego uczucia 
wdzięczności, a przez to poprowa* 
dzić dziecięce umysły i serca do 
właściwej oceny wysiłków, dokony- 


wanych dla nich przez „starszych”, | 


„Jak z tych założeń wynika, zbio. 


czenie nie tylko utylitarne — to jest 
służyć nie tylko do nauczania się na 
ariięć takiego czy innego wiersży- 
kà z racii imienin — ale też i znacze- 
nie wychowawcze”. ij 


A na zakończenie: „Zbiorek ten 
przyczyni się niewątpliwie do pòd- 
niesienia uroczystego nastroju i mi- 
łego uprzyjemnienia © 
dni, a przez to spełni swe zadanie, 
Wierzymy, iż znajdzie się on w każ- 
dej biblioteczce tak domowej, jak i 
"szkolnej, jak również i w czytelniach 
oraz świetlicach”. SE 

Autor powinszowań . przewidział 
prawie wszystkie okazje imienino- 
we, począwszy od imienin wyso- 
kich dostojników państwowych, sa- 
morządowych, a 


Zobaczmy teraz jakaż to jest ta 
„prosta lecz ła 
ma” utworów laurkowych ob. Józe- 
fowicza: ` 
= Q przemijalności pokoleń mówi 
poeta w = którą zalana dzie” 


Farena 


rek powinszowań winien mieć zna- |- 


imieninowych | 


skończywszy na| 
| stryjkach, wujkach i ciociach. 


i wyrazista for-' 


ciom na imieniny „Pana Wojewody”: 

„S!arodawną polską modą 

zwiesz się Panem Wojewodą... 

Choć bez delii i kontusza,, 

bez kołpaka, pióropusza, 

bez karocy, bez pajuków 

"bez sług wielu i haiduków 

starodawną polską modą 

zwiesz się Panem Wojewodą... 
Jako wódy — czasy płyną... 
Jedne pokolenia giną 
ale drugie wnet się rodzą 
A Ty zawsze dawną modą, 
Zwiesz się Panem Wojewodą...", 


Powinszowanie dla „Pana Prezy.- 
denta Miasta, ma znacznie więcej 
głębokości myśli i, rzekłbym, histo- 
| rycznego patosu: 
Mamy zaułki, czyste ulice, 
domki drewniane i kamienice, 
małe warsz'aty, wielkie fabryki, 
place, ogrody, także pomniki, 
iękne zabytki, gmachy, kościoły 
i oeaż pożarną, teatr i szkoły. 
' Rynki targowe; a na tych rynkach 
Pełno wszystkiego w koszach i 
i S skrzynkach, 
Piękne wystawy, a za szybami 
Stosy towarów masz przed 
AE y oczami. 
Mamy i Ratusz. A na Ratuszu, 
Prawda — nie w todze i nie 
. w kontuszu, 
* I nie w atłasach i nie w brokatąch 
Nie w pozłocistych, bogatych 
ZER PW szatach, 
I nie w rzeźbionym, wielkim fotelu 
Zasiadach, pierwszy Obywatelu! . 
'Miasa naszego będąc Włodarzem 
_ I Opiekunem i gospodarzem, 
-l jesteś w mieście pierwszą osobą 
I duma ieón — iega ozdahał 


My, dziatwa szkolna, hołd Ci 
składamy 
Tym co w swych sercach drogiego 
~ mamy: 
Szczerym życzeniem Panie Prezy- 
dencie, 
Byś po burzliwym życia odmęcie 
Pokrytym falą, pokrytym pianą 
Płynął pod miasta flagą rozwianą, 
Dzierżąc w swych rękach ster nie- 
i omylny, 
Sterniku dobry — Sterniku silny! 
Natomiast w dniu imienin burmi- 
strza patos ustępuje ` bezpośrednio- 
ści uczuć poetyckich: 
„Bo to ptaszki już śpiewają 
© i kasztany zakwitają. 
A gdy przyjdzie jesień szara, 
gdy nadleci kawek chmara 
choć jest jakoś niewyraźnie 
lecz na duszy. zawsze raźnieł 


|- Ktoś się spyta: a dlaczego? 


‘Odpowiemy mu: dlatego, 
Że Pan Burmistrz miastem rządzi 
I nikomu nie wyrządzi ` ` 
Ani smutka, ani krzywdy — 
Za nic w. świecie! Nigdy! Nigdy! 
Siedzi sobie na Ratuszu 
Zawsze pełen anumuszu, 
Zawsze dobry, zawsze miły 
I pracuje ile siły} _ 
A my za to Cię kochamy, 
| Więc życzenia dziś składamy. 
| Trudno zrozumieć, jaka idea przy 
Świecała autorowi, namawiającego 
dzieci, aby na imieniny arcybiskupa, 
recytowały następujące słowa: i 
W rządzeniu nami na ziemskim 
; „ padole 


| Ukochanemu nam Księdzu Bisku: 


owi, 


| REC” 
Co prawdy stygmat ma na jasnym | 


czole! 


„ trona 

Hołd Ci składamy — zarazem ży- 

ż czymy: 

Oby Ci świętych przypadła ko- 

= roną. 

Jest to. wyraźne życzenie soleni- 

zantowi i rychłej śmierci, bo, wiado- 

zed nikt za życia świętym nie zo- 
stał. 3 


+ 
7 


pc 


„EE: 


k 


Na nastepnej stronicy widnieje 


płomienńa 
ciela: Sa Raa . 
Że piękne chwile w klasie 


Że tyle, tyle pożytku mamy, 


inwokacja do nauczy: 
sper ` 
: dzamy, `- 
- Że tak przyjemnie przechodzą dni, — 


„Że nawet w nocy, w- spokojnym — 


idzi zł śnie 
Widzimy wszystko, jako na jawie 


I w uszach mamv Twój dobry głos ~ 


Że tak jest dobrze na twardej — EE 


ławie, 


Bo Ty wskazujesz ofiarny stos. è 


Głęboko wzruszony tym ofiarnym 


stosem odkłądam książkę. Jest to 


bezsprzecznie dzieło do którego się ` 
Powraca się z szeregiem 


powraca. 
refleksji: ; i 


-a) czy rzeczywiście należy tej Aii 
książce „winszować", aby znalazła 
się w „każdej (se ra 


lub szkolnej, jak również i 
niach oraz świetlicach”, 
b) czy rzeczywiście istnieją u nas 
trudności z przydziałem papieru, 
czy — i td. p $ HERT a 
Jedno jest pewne: styr 


w czyt 


ły podrzymane jeszcze 


dnym dzi 


à e często- nS 
chowskie tradycje poetyckie zosta- 


E 
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ROBOTNIK” EMEEN Nr. 361 ZEEN 


Prutownicy miejscy winszują | Co użyszymy w rodio? |W sprawie naduzyć w Piotrkowie 


Prez. Tolwiiiskiemu 


WARSZAWA, 24.12 (PAP). ; 

W wielkiej saii obrad Warszawskiej Ra- 
dy Narodowej pracownicy Zarządu Miej- 

'skiegó złożyli życzenia świąteczne go- 
spodarzowi stolicy, Prezydentowi tow. Toł- 
wińskiemu. ' 

Tow. Prezydent Tołwiński w gorących 
słowach przemówił do zebranych, * dając 
wyraz radości, iż pó 6-u latach niesłycha- 
nych cierpień, stolica obchodzić będzie 
święta Bożego Narodzenia w atmosferze 
wolności. 

— Ob. Jan Bednarz, w imieniu wszystkich 


t 


| 


pracowników samorządowych zapewnił 
Prezydenta, iż pracownicy miejscy świa- 
domi są swojego obowiązku dźwignięcia z 
gruzów nowej i piękniejszej stolicy. 

Do zebranych przemówił następnie wi- 
ceprezydent m. st. Warszawy ob. .Strzele- 
cki, który podkreślił, iż miasto uczyni wszy 
stko, aby przyjść z pomocą pracownikom 
miejskim, znajdującym się jeszcze obecnie 
w trudnych warunkach materialnych. 

Uroczystość zakończyła się w miłym i 
serdecznym nastroju. 


Wspo/oraca miast 


przyczy ki się do odbudowy Warszawy 


WARSZAWA, 24.12 (PAP). Pod 
przewodnictwem ob. Wiktora Grodzi- 
ckiego odbyło się posiedzenie Rady Nad- 
zorczej Zakładów Przemysłowych WEO 
(Warszawa, Elbląg, Olsztyn). Zakłady 
przemysłowe WEO zostały powolane przez 
3 miasta: Warszawę, Elbląg, Olsztyn. Dzia- 
łalność WEO polegać będzie na wzajemnej 
wymianie dóbr) gospodarczych, potrzebnych 
do szybxiej odbudowy tych miast oraz środ 
ków żywnościowych dla ludności Warsza- 
wy, Elbląga i Clsztyna. W Elblągu i Ol- 


sztynie powstają fabryki mebli i obróbki 
dr ewa dia Warszawy. Na wiosnę przysła- 
ne zostaną de Warszawy standar;zowa- 
ne drzw, irumvgi okienne, okna i t. p. 
Na terenie Wa:szawy powstaje betoniar- 
nia i fabryka ckré żelaznych. Na wiosnę, 


kiedy uruchomi się w pełni roboty remon- | 


towe i budowlane, WEO przyczyni się w 
znacznym stopniu do wzmożenia prac 
i szybkiej odbudowy zniszczonej Warsza- 


fk, 


Mięso dla rokoiników i górników 


WARSZAWA, 24.12 (PAP). — Na zle- 
cenie Ministerstwa Aprowizacji i Handlu, 
* Rolnicza Centrala Mięsa, będąca centralą 
spółdzielni terenowych, trudniących się 
skupem mięsa — rozpoczęła dostawę mię- 
sa dla robotników zatrudnionych w prze- 
„myśle i górników. Z ogólnej ilości 2.000 


tón dostarczono już do grudnia przeszło 
500 ton mięsa wieprzowego i wołowego. 

W miesiącu grudniu nastąpi dostawa 
dalszych 600 ton mięsa, zakupionych z 
wolnego rynku oraz około 400 ton mięsa 
4 dostaw kontyngentowych. 


Pomoc dla zniszczonych powiatów 
woj. Rzeszewskiege 


W związku z konferencją, jaka odby- 
ła się ostatnio w Rzeszowskim Urzędzie 
Wojewódzkim z udziałem przedstawicieli 
władz państwowych i samorządowych oraz 
organizacji społecznych i politycznych, Mi- 
nisterstwo Aprowizacji i Handlu postano- 
wiło udzielić doraźnej pomocy aprowizacyj 
nej najbardziej dotkniętym działaniami wo 
jennymi powiatom województwa rzeszow- 
skiego. Akcją tą objętych zostało 130.000 
osób, w tej liczbie 40.000 dzieci zamieszka- 
łych w powiatach: Dębica, Jasło, Krosno, 
Sanok, Mielec i Kolbuszowa. * 

Na ten cel Ministerstwo zwolniło do dy- 
spozycji Wojewódzkiego Wydziału Apro- 
wizacji i Handlu w Rzeszowie 6.500 „ton 


Administracja Wydawnictwa Czaso- 
Je pism Lotnczych 
Warszawa, Mokotów, Maratońska 4 
zgłasza warunki prenumeraty „mie- 
sięcznika lotniczego 


„Skrzydiata Polska” 
na rok 1946 


~ 


miesięcznie 10 zł. 
kwartalnie 30 zł. 
|  półrocznie 60 zł. 
rocznie 120 zł. 


* Prenumerata uigowa dla jednostek 
- wojskowych i organizacji społecznych 
«' rocznie `“ 70 zł. 
£onto w P. K. O. 1-978, Wydawni. 
ciwo Czasopism Lotniczych, 
Warszawa. 
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NTO CZE 
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zapewnia najdogodniejsze i najsprawniejsze 


ziemniaków, 260 ton śledzi, 1.800 ton mą- 
ki żytniej razowej, 65 ton cukru, 82,5 ton 
kawy zbożowej, 130 ton płatków kartofla- 
nych, 260,000 pudełek zapałek oraz wy- 
łącznie dla dzieci 40 ton mleka w proszku. 

Uprawnionymi! do korzystania z tej po- 
mocy są mieszkańcy wyżej wymienionych 
powiatów, którzy nie korzystają z zaopa- 
trzenia kartkowego, a mianowicie: rolni- 
cy, których gospodarstwa zostały całkowi- 
cie zniszczone w czasie wojny i ludność 
miejska „pozostająca bez pracy nie z włas- 
nej winy. Dia uprawnionych ustalone zo- 
stały następujące normy „przydziałowe: po 
50 kg ziemniaków, 2 kg grochu, 0,5 - kg 
soli, 0,5 kg mydła, 1 kg śledzi, 1 kg mle- 
ka w proszku, 10 kg mąki żytniej razo- 
wej, 1,2 kg cukru, 0,250 kg kawy zbożo- 
wej, 1 kg płatków kartoflanych i 2 pudeł- 
ka zapałek. 


KBAITE EED OHIO KA AES 


SKAD APTECZNY ` 


Tow. Bylinskiego Jana 


poleca artykuły kosmetyczne i drogeryjne, 
ul. Grójecka 62a. 


MECHANIK 


specjalista - gliniarz 
potrzebny, 
Zgłoszenia osobiste lub oferty: 
WARSZAWA, Stalowa 35 


Fabryka Gilz „A RAB” 


, 


OWE P.K.O. 


pizeprowadzanie wzajemnych rozrachonkow 


CZEKI KASOWE, PRZEKAZY DO WSZYSTKICH MIEJSCOWOŚCI 


bezpźatne 


f 


S 


przelewy 


Czeki kasowe płatne w urzedach pocztowych 


KAŻDY URZĄD POCZTOWY JEST ZBIORNICĄ P. K. O.|Ś 


a "W FED WETO AT "RETTE PUPY TY 
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ZJEDN. WARSZ. FABRYK BATERII 
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Wszystko naszym Sz 


Ty 


Redaktc ; Jan Dąbrowski 
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x okazji Świąt i Nowego Roku” składamy a. życzenia, 
WYIGWORNIA CUKKOW  — 
- Moksymifien KOWALSKI i S-wie 


- ŁÓDŹ — LEGIONÓW 6. 
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„ Złożono w drukarni Spółdz. Wvdawn, „Wiedza” Nr 1,— „Robotnik”, 


/ ` 
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Warszawa, dn. 24 grudnia, 

1.60 Dziennik poranny, 5.15 Muzyka. pee 
|ranna z płyt, 12.00 Artykuł aktaulny, 12.10 
Dziennik południowy, 1225 Pieśni Corne- 
usá o Bożym  Narodzenu w wykonaniu 
Olgi Łady. '13.05 Słuchowisko dla dzieci 
według Karola Dickensa „Najpiękniejszy 
dzień” w opracowaniu Janiny Moraw- 
Iskiej, 16.00 Kwad:ans poetycki Woszrżcha 
Bąka, 16.15 Sprawozdanie z procesu w 
i Norymberdze, 16.20 Koiędy (z płyt), 16.45 
KA navela słowno-muzyczna dla młodzieży, 


p. t. „Kolędy”, 117.15 Montaż dźwiękowy 
p. t „Wigilia w Warszawie”, 17.46 Cykl 
„literacki „Z dziejów barbarzyństwa nie- 


|meckiego w Polsce' — „Wawer — Wigi- 
lia Wojenna" — Czesławy Wojeńskiej 17.55 
17.55 Audycja słowno-muzyczna p. t.. „Trzy 
kolędy w opracowaniu Aleksandra Mi- 
liszewskiego, 18.10 Muzyka rozrywkowa 
z płyt. 19.30 Artykuł polityczny, 19.40 
Dzienpik wieczorny, 19.55 Kolędy w opra- 
cowaniu i wykonanu Jana Ek.era (forte- 
ian}. 20.15 Świąteczna atdycja muzyćzna, 
RS z. Krakowa. 22.00 Muzyka ta- 
neczna z płyt. 22.45 Muzyka tanzczna z płyt 
23.45 Muzyka poważna z płyt (przed 'Pa- 
żeństwa z Łodzi. 
sterką). 24.00 Pasterka. 
żeństwa z Łodzi. 


PROGRAM AUDYCJI 
ROZGŁOŚNI! POLSKIEGO RADIA 

|na fali 49,06 Warszawy ill (krótkołaówica) 
w dn. 24 grudnia 1945 (poniedziałck). 
| 11.55 Transmisja programu  ogólno-pol- 
(„skiego z W-wy I, 22.00 Audycja-w języ- 
ku angielskim, 22.20 Audycja w języku ro- 
jsyjskim, 22.40 Audycja w jęz. francuskim, 
123,00 Koncert z Warszawy I (z wycisze- 
iniem 23.15 z W-wy), 23.15 Audycja d.a Ju- 
gosławii, 23,25 Transmisja programu ogól- 
'no-polskego z W-wy I 24,00 Dyktando 
(wiadomości prasowych (z wyłączeniem 
Rozgłośni-i Radiowęzłów). 


Wtorek, da. 25 rgudnia, 


8.10 Dziennik poranny. 8:25 Muzyka z 
płyt. 10.30. Transmisja uroczystego Nabo- 


keństwa z Kościoła św. Krzyża w Warsza» | 


jwie. 12.03 Audycja literacka Jerzego Wy- 
| szomirsk.ego p» t. „Gawęda świąteczna". 
11.30 „Wśród nocnej ciszy” — audycja 
FEAET w wykoraniu orkiestry, 
| Polskiego Radia, chóru i solistów. 13.15 Re- 
Poias użw.ękowy sp. t. „Z wizytą u «ych, 
którzy nie mają święta”. 23.30 Słuchowi- 
sko p. te „Z Herodem“ w opracowaniu A- 
leksandra Maliszewskiego na 
tekstów ludowych, 14.00 Koncert rozryw- 
kowy”w wykonaniu Orkiestry i solistów, 
11.00 Koncert rozrywkowy. 18.15 Slucho- 
wisko dla dzieci „W szopce ubogiei". 18,35 
| Posenki Berangera w wykonaniu Gocław. 
skiej, 18,40 Audycja dla młodzieży Marii 
Majewskiej p. t. „Opowieść Wigilijna”. 
| 18.55 Audycja słowno-muzyczna z płyt w 
|opracowaniu Jerzego Waldorffa. 17.45 „U- 
śmiech i piosenka”, Skecz Stefana Gro- 
jdzieńskiej” p. t „Na Dworcu” į piosenka 
| Jurandota „Śnieg” w wykonaniu Bielickiej. 
! 20.00 Koncert muzyki lekkiej. Wykonawcy 
isekstet Stefana Rachona, Czwórka Radio- 
wa, Janina Paszkowska, Jan Rem į Wła- 
dysław Szpilman. 22400 „Mozaika muzycz= 
na', Koncert rozrywkowy. 22.30 Ostatnie 
wiadomośc dziennika radiowego. 22,45 Mu- 
zyka taneczna z płyt. 


Środa, dn. 26 grudnia. 


8.10 Dziennik poranny. 8.25 Muzyka lek- 
jka z płyt. 12.30 Polskie kolędy ludowe w 
| opracowam:u i pod dyrekcją Jerzego Ol- 
|szewskiego w wykonaniu kapeli, chóru i 
| solistów. 13.15 Reportaż dźwiękowy p. t. 
„Święto w wyzwolonej Polsce '. 13.30 Au- 
dycja słowno-muzyczna „Śląsk e pieśni lu- 
idowe”. 15.00 Kwadrans poezji: Mickiewicz, 
Słowacki į Norwid. 17.00 Koncert muzyki 
operelkowej. Wykonawcy: Ork,i,estra P.R. 
i Chór mieszany. pod dyrekcją Stefana Ra- 
chonia. Mar.a Dobrowolska-Gruszczyńska 
ji Wiktor Bregy (śpiew). 18.15 Słuchowisko 
la dzieci. 18,35 Audycja  chop'nowska. 
19.05 Audycja słowno-muzyczna p. t „Z 
czego dawniej się śmiano”. 19.20 Dzien- 
n.k wieczorny. 19.30 „Podróż po świecie", 
Audycja siowno-muzyczna: „UUU Koncert 
muzyki rozrywkowej. 20.45 Poezja polska 
jo Bożym Narodzeniu. 22.00 Muzyka tanecz- 
na z płyt. 22.30 Osiatnie w.adomośc, dan 
n.ka radiowego. 22.45 Muzyka taneczna z 
piyt. f 


CZAPCZUK 


BRONISŁAWY i ADAMA z War- 
szawy, ul. Okopowa 41, poszukuje 
córka TOKARSKA CZESŁAWA, 
Adm. „Robotnika, Warszawa, Jero- 


zolimska 121. 
Partia RĘKAWIC 
ROBOCZYCH ŭo n< ycia 
W Cen'rali Zaopatrzenia i Zbytu 

Przemysłu Skórzanego 


ŁÓDŹ, P.otrkowska 260 


Ji 
| 


OGLOSZENIA DROBNE 


„PRAD“, 
Sprzedaż 


wł. J. Pomierny i T, Pyrek. 
materiałów elektrotechnicznych. 
ykonuje instalacje i wszelkie - roboty 
wchodząca w zakres elektrotechniki. 
Grójecka 42a. (1741). 


ZAKOPANE. Pensjonat „Tuberoza”, ul 
Piłsudskiego, tel, 12-60, poleca piękne, cie- 
płe, słoneczne pokoje z centralnym ogrze- 
waniem i całodziennym utrzymaniem, 


PAŃSTWOWY ZAKŁAD  ZDROJOWY 
w Krymicy zawiadamia, że 15 grudnia b. r. 
zostaje otwarty sezon zimowy. Ay 

Wszystkie zabiegi lecznicze, jak kąpiele 
minejaine, bórowinowe, suche gazowe, Pir 
jalnia wod mineralnych czynna. 


KTOKOLWIEK wie o losie aresztowanych 
pracowników „Spólnoty” z Warszawy, spe- 
icjalnie Bagnorskiego Ado.fa, brysa Toma- 
sza, Guikowskiego Kazimierza, Szkopań- 
sikego, Stanisława, Włodarczyka Stefana, 
roszony zawiadomić Łódź, „Spólnota”, 
raugutta- 4 Iy à 


INSTALACJE, Siła, Światło, Motory, re- 
: monty, przewijanie: 


„ELEKTRODYNAMI- 


` [KA", Grójecka 35. 


> 


stój 
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Transmis'a nabos ; 


podstawie ' 


Drukiem w drukarni „Czytelnik” Nr 2, Mars 
WZA ET WENA $ A NANA 


Bank Spółdzielczy „Społem” nad- 
syła następujący komunikat: 
| aW związku z ujewnieniem nadu- 
żyć w Piotrkowie, w które zamiesza 
ry został p. o. kierownika piotrkow- 
i skiego Oddziału Banku  „Społem” 


TYT —T Tro 


e _e . 
> Inwaiidzi otrzymają 
ż Fe .. 
|karty zywnosciowe | kategorii 

Ministerstwo Aprowizacji i Handlu po- 
i leciło wszystkim urzędom, aby inwalidom 
wojennym, wojskowym i inwalidom pracy, 
którzy utracili zdolność do zarobkowania 
przynajmniej w 45 proc., zostały wydańe 
karty żywnościowe według normy I-ej ka- 
| tegorii. i i 
ł > 
|Co przyszau nam UNRRA 
w listopadzie 
WARSZAWA, 24.12 (PAP). — W` li- 
I stopadzie nadeszło ogółem do Gdyni 
| i Gdańska 26 statków w darami UNRRA. 
i Ogólna ilość otrzymanego ładunku wyno- 
siła 54.915 ton, w czym żywności było 
16.760 ton, samochodów ciężarowych, — 
1.871 sztuk, zwierząt domowych żywych— 
4.217? ton oraz artykułów przemysłowych, 
surowców, chemikalii, nawozów sztucznych, 
maszyn, artykułów odzieżowych i t. p. — 
| 88.943 ton. Poza tym nadeszło w listopa- 


| dzie drogą lądową z Constanzy 697 wago- 
| nów i z Odessy 167 wagonów. / 


| a m mm 

7 zycia Partii 

|  Wojewóddzki Komitet PPS zawia- 
| damia, że dnia 4-go bm. przeniózł 
'swą siedzibę do byłego CKW. PPS. 
i przy ul. Śnieżnej 4. Godziny urzędo- 
> — 8 - 18. i 


* 


Wojewódzki Komitet PPS. Warszawa, 
zawiadamia, że dnia 30 grudnia (niedziela) 


| odbedzie się o godz. 10-ej rano w teatrze 


„Komedia”, ul Szwedzka 2/4 uroczysta 
akademia p t „5% "> PPS w walkach 
i pracy o niepodległość i socjalizm”, Po 
części oficjalnej — część artystyczna z u- 
„działem renrezentacyjnego chóru P A 
i orkiestry Elektrowni i zespołu. artystycz= 
[nego Wydziału Kultury P. P. S$. 


piena a aaia n A o aii o A naa 
POSZUKUJE. SIE PRACOWNIKA. 
OBZNAJMIONEGO Z DZIEDZINĄ TEA- 
TRU LUB FILMU NA ODPOWIEDZIAL.- 
NE STANOWISKO. 

OFERTY (Z WYCZERPUJĄCYM ŻYCIO- 
RYSEM DO ADMINISTRACJI ROBOTNI- 
| KA; POD „TEATROLOG" 

POER RDA E raya NEATE yA 
POSZUKIWANY JEST ARCHIWISTA (ka)- 
*BIBLIOTEKARZ(K=) 

NA KIEROWNICZE STANOWISKO 


OFERTY Z ŻYCIORYSEM DO ADMINI- , 


STRACJI ROBOTNIKA POD „ARCHIWI- 
STA". mę 


P. JEZIERSKA 


„kierowniczka zakładu w Warszawie, 
„ul. Młynarska 35, proszona jęst o po- 
' danie swego adresu Tokarskiej Cze- 
„sławie, Warszawa, AL Jerozolimska 
Nr 121, adm. „Robotnik”, 


|| 


-~ KRADNEĆ 
elekżry 


energie 
oekradasz 


+- 


"WARS 
Hotel Bristol, 


sprzedaje stale 


| 
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Wina owocowe v 


Dla Zrzeszeń Pracowników [nst 
Konsumom. fabrycznym dostarczam 
Chleb sitkowy — 80 proc. własnego wypie 


\ z 


_Nakładem Syółdzielni Wydawniczej Widac jo GD 


zm A 

EPH 

Vi j z 
4 


SAAB 


"PCH 


Pa ństwowa Centrala Handlowa 


kupcom — detalistom 


załkowska 1/3, 


dk aw 


iob. Tadeusz Bielobradek, Zarząd 
| Banku zawiadamia, że pracownik 
,ten zosta] %awieszony w czynno» 
ściach służbowych niezwłocznie po 
ujawnieniu nadużyć,, a: po przepro* 
wadzeniu dochodzeń został zwolnio= 
ny. 
Sprawa została skierowana do 
kuratora. 


Otwarcie przychodni | 


„dermatoiogicznej 


Z dniem 4. I. 1946 r. przy Klinice Der- 
matologicznej Un.wersyletu Warszawskiega 
(Koszykowa 82a) o.waria zosiaje przycaoe, 
dnia do leczenia raka skóry, Posiada oną 
nowoczesne urządzenia dla leczenia tej 
groźnej choroby. Przychodnia ta jest pierw 
szą w nowoodbuduwującej się Polsce. 

s yje chorych codziennie od godz. 9 
Jo 13. 1 t 

Jednocześnie podajemy do wiad>mości, 
że z zasiłku Ministerstwa Zdrowa została 
otwarta w Klinice Dermatologi:znej U.W. 
pod kierownictwem prof. M. Grzybowskiee» 
go przychodn„a pośw.ęcona zapobieganiu $ 
leczeniu chorób wenerycznych i skórnych w 
kobiet i dzieci, w -szczególności u koblet 
ciężarnych. 

Opera (Marszałkowska 8): dziś o godz 
18-ej „Verbum Nobile" Moniuszki | „Paa 
jące” Leoncavalla. 

Tatr Maly |Carszałkowska 81) o godz. `Ò 
16-ej przedstawienie komedii | J, Śllwiny 
„Racierzyńsiwo ponny Jadzi na rzecz siese 
iul ze Starego Mizsta U godz. 16-e) pro” 
gram jak codziennie. Í 

acair kowsze.nay  Zamcikego II) A 
godz 16-ei „Obcym wstep wzbroniony", 
reportaż sceniczny Hi. Buczynsk.ei. 

Teatr Comedia [Szwedzka 2 * 4 o godz: 
16-ej „Królowa  Prrzedmieścia”, wodwii w 
4 aktach ze śpiewami i. tańcami. 

Praski Teatr i : 
dziennie rewia „Upominki na choinki“, 

Różowy baion.k — Teatr Maiych Form 
-— sala Roma (Nowogrodzka 49): dziś o 
godzinie 18-ej program otwarcia — rewia 


pro” 


my 


ca 


„Frontem do teatru" z udziałem całego 
zespołu. '- 
oma“ (Nowogrodzka 49): — w drugi 


dzień świąt dn. 26 bm. o go,dz. 16 i 17 dwa 
przedstaw.enia $w.azdkowe (piosenki | hu- 
mor) z udzałem H. Bzeżińskiej, Jane 
,kowskiego. Z. Rawicza oraz „Czwórki” ra* 
| diowej. z j 


PRZEDSTAWIENIE GWIAZDKOWE W, 
/ OMIE* 


Š 1 . 
—NW/ drugi dzień świąt, dn. 26 bm. odbę= 
dzie się w gmachu „Romy” przedstaw.enie 
gwiazdkowe z udziałem H.  Brzcz ńsk ej, 
JW. Jankowsk'ego, Z. Rawicza oraz czwóre 
ki radiowej. W programie pieśni, p osenkź 
i humor, Prrzy fortepianie Nelli Bogacka. 


KINA -> 
| Początek seansów we wszystkich kinach 
godz. 13, 15, 17, 19. 
„Atlantik* (Chmielna 33): Komedii 
„Cztery serca” oraz aktualności, 
„Polonla* (Marszałkowska 56): Komedia 
| „Cztery serca” oraz aktualności. 
| „Syrena* (Praga, Inżynierska 4): „Szala” 
pay lotnik” oraz aktualności. 


blizniego ao 4 


ZAWA, 
pokoj Nr. 308 


po cenach hurtowych! 


yticji Państwowych i Samorządowych oraz 
y oprócz artykułów. wyżej wymienionych — ł 
ka | Pa ŁA 


YESS Ą 


